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Nie miałam ochoty fotoreportersko uczestniczyć w czasach sprzed 1989
roku
Nie  znam czasów do  1989  roku,  bo  nie  miałam ochoty  fotoreportersko  w  nich
uczestniczyć. Po prostu nie widziałam tam swojego miejsca, nawet [go] sobie nie
wyobrażałam. Moja fotografia z tamtego [okresu] była [związana z czymś], co się
zwykle robiło, uciekając od [owych] czasów. Czyli [z wyjazdami] w Tatry. Siedziałam
sobie [tam] raz w miesiącu i [wykonywałam] jakieś zdjęcia. Wiadomo, że musiałam
[je] robić. W Lublinie bywałam sporadycznie. [Ponieważ zasadniczo zajmowałam się]
fotografią  w  Zakładzie  Mikrobiologii  Ogólnej  UMCS.  Czyli  robiłam  tak  zwaną
fotografię techniczną. Czasami [uwieczniałam] ludzi,  którzy funkcjonowali  w tym
zakładzie. Ale to było wszystko.
Czerwcowe  wybory  fotografowałam już  dla  sportu,  ciekawości  i  dla  siebie.  Bo
wiadomo, że coś się działo. Było [wtedy] zupełnie inaczej. [Pragnęło] się [uwieczniać]
ludzi,  miasto.  [Po  to]  chciało  się  wychodzić  na  ulicę.  Człowiek  był  troszeczkę
zdziwiony tymi zmianami. [Ponieważ wówczas] nie byłam w rytmie pracy gazetowej i
wydawniczej, [to] nie rzucałam się na te zmiany tak, jak teraz bym [to zrobiła]. Może
to i dobrze. 
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